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W lesie młode zwierzę zostawić, o martwym 
przy drodze - powiadomić policję

P rac o w n ic y  N a d le ś n ic tw a  J a ro ­
c in  s ta ra ją  s ię  p o m a g a ć  w  k a ż d y m  
p rz y p a d k u , ja k i zg łasza ją  im  m ie s z ­
k a ń c y . In fo rm a c je , k tó re  d o  n ic h  
d o c ie ra ją  d o ty c z ą  m .in . ra n n y c h  
i m a r tw y c h  z w ie r z ą t  na  d ro g a c h , 
u w ię z io n y c h  w  o g ro d z e n ia c h  czy  
z n a le z io n y c h  m a lu c h ó w . P a ra d o k ­
s e m  je s t  to , że  z w ie rz y n a , m im o  że  
ży je  w  lasach , to  n ie  je s t  o n a  w ła ­
s n o ś c ią  n a d le ś n ic tw , a le  S k a rb u  
P a ń s tw a .

- Ludzie dzwonią do nas czę­
sto w pierwszej kolejności. Sprawy 
dotyczą najczęściej rannych saren. 
Nie chcemy zostawiać nikogo z tym 
problemem. Zdarza się, że zgło­
szenia są nieprecyzyjne. Mieliśmy 
telefon z okolic Murzynowa Leśnego 
o rannym jeleniu. Na miejscu oka­
zało się, że nie dość, że zwierzę było 
martwe, to jeszcze miało obciętą 
głowę. Leśniczy mógł jedynie po­
wiadomić zarządcę drogi - t łu m a ­
czy  A n n a  A n d rz e je w s k a , z a s tę p c a  
n a d le ś n ic z e g o .

Z  p rz e p is ó w  u s ta w y  o  o c h ro n ie  
z w ie rz ą t  w y n ik a : „ P ro w a d z ą c y  p o ­
ja z d  m e c h a n ic z n y , k tó ry  p o trą c ił  
z w ie rz ę , o b o w ią z a n y  je s t , w  m ia rę  
m o ż liw o ś c i, d o  z a p e w n ie n ia  m u  
s to s o w n e j p o m o c y  lu b  z a w ia d o ­
m ie n ia  je d n e j z e  s łu żb , o  k tó ry c h  
m o w a  w  a r t . 33  u s t. 3 " . C h o ć  te n , 
k to  p o trą c i z w ie rz ę  na  d ro d z e , m a  
p ra w n y  o b o w ią z e k  s ię  n im  z a ją ć  
- in a c z e j  g r o z i  m u  g r z y w n a  d o  
5 tys . z ło ty c h  - n ie  z a w s z e  s ię  d o  
n ie g o  stosuje. W ie le  o sób  po  prostu  
o d je ż d ż a .

KOLIZJA Z DZIKIM ZWIERZĘCIEM
C o w ię c  n a le ży  zro b ić  w  w y p a d ­

ku  kolizji z  d z ik im  z w ie rz ę c ie m  a lb o  
z n a le z ie n ia  n a  d ro d z e  m a r tw e g o  
b ą d ź  r a n n e g o  d z ik a  c z y  s a rn y ?  
Z a d z w o n ić  n a  n u m e r  a la r m o w y  
p o lic ji - 9 9 7 . P o lic ja n c i s p o rz ą d z ą  
o d p o w ie d n ią  n o ta tk ę  o ra z  p o w ia ­
d o m ią  o d p o w ie d n ie  je d n o s tk i o d ­
p o w ie d z ia ln e  za  z a b ra n ie  z w ie rz y ­
n y  z d ro g i lu b  o d s z u k a n ie  je j, jeś li 
p rz e ży ła  k o liz ję  i u c ie k ła . P ro to k ó ł 
m o ż e  być n ie z b ę d n y  d o  u b ie g a n ia  
się o  od szko d o w an ie . P o d o ta rc iu  na  
m ie js c e  z d a rz e n ia  to  p o lic ja n t  je s t  
z o b o w ią za n y  o cen ić , czy  z w ie rz ę c iu  
d a  s ię  p o m ó c . J eś li u z n a , ż e  ta k ,  
p o w ia d a m ia  s łu żb y  w e te ry n a ry jn e . 
Jeśli ra n n e j sa rn ie , ło s io w i czy  psu  
p o m ó c  s ię  ju ż  n ie  d a , to  ta k ż e  m .in . 
p o lic jan t (oraz w e te ry n a rz ) d ec y d u je  
o b e z zw ło c z n y m  u ś m ie rc e n iu  z w ie ­
rzęcia - co  w y n ik a  z  zap isu  w  u s taw ie  
o o c h ro n ie  p ra w  z w ie rz ą t. Jeśli n ie  
m o ż n a  z w ie rz ę c ia  u ra to w a ć , n a leży  
s k ró c ić  je g o  c ie rp ie n ie . W  sy tu ac ji, 
g d y  z w ie rz ę  je s t  ju ż  m a r tw e , ta k ż e  
n a le ż y  z a d z w o n ić  n a  p o lic ję , k tó ra  
o z d a rz e n iu  z a w ia d a m ia  z a rz ą d c ę  
d ro g i, n a  k tó r y m  s p o c z y w a  o b o ­
w ią z e k  p o k ry c ia  k o s z tó w  u s u n ię ­

c ia  i u ty liza c ji p a d łe g o  z w ie rz ę c ia . 
R yzyko, ż e  na  d ro d z e  n a g le  p o ja w i 
się  d z ik ie  z w ie rz ę , w y s tę p u je  p rz e z  
c a ły  ro k , c h o ć  n as ila  s ię  s z c z e g ó l­
n ie  o d  m a rc a , a szc zy t a k ty w n o ś c i 
p rz y p a d a  na m a j. Z a g ro ż e n ie  k o li­
z ją  zw ię k s z a  się te ż  w  p a ź d z ie rn ik u  
i lis to p ad z ie . D o  w iększo śc i z d a rze ń  
d o c h o d z i m ię d z y  4  a 7  ra n o  o ra z  
m ię d z y  17 a 23, g łó w n ie  na  d ro g a c h  
p rz e b ie g a ją c y c h  p rz e z  las. Z d a rz a  
się, ż e  p o trz e b n a  je s t  p o m o c  s tra ­
ży  p o ż a rn e j. S z c z e g ó ln ie , je ś li np. 
z w ie rz ę  u tk n ie  w  o g ro d z e n iu  p rzy  
d ro d z e  p u b lic z n e j a lb o  n a  p ry w a t ­
n y m  te re n ie .

A CO Z DZIKAMI?
P od ż a d n y m  p o zo re m  n ie  na leży  

d o ty k a ć  m a r tw e g o  lu b  r a n n e g o  
z w ie rz ę c ia . M o ż e  to  być g ro ź n e  d la

z d ro w ia , a ń a w e t  życia , a p o za  ty m  
ta k ie  z a c h o w a n ie  n a ru s za  p rze p is y  
i m o ż e  s k u tk o w a ć  k a rą  g rz y w n y , 
p o d o b n ie  j a k  w  p r z y p a d k u  n ie -  
z g ło s z e n ia  z d a rz e n ia . S zc z e g ó ln a  
ostrożność za le c a n a  je s t w  p rz y p a d ­
k u  d z ik ó w . N a  szczęśc ie  n ie  k a ż d y  
p r z y p a d e k  m a r tw e g o  z w ie rz ę c ia  
o z n a c z a  to , ż e  b y ło  o n o  c h o re  na  
A fry k a ń s k i P o m ó r  Ś w iń . T ak  z w a n e  
„u p a d k i"  z w ie rz y n y  są z ja w is k ie m  
n o rm a ln y m , k tó re  c zęsto  zd a rza  się  
w  n a tu rz e . N ie rz a d k o  te ż  z w ie rz ę ta  
u le g a ją  w y p a d k o m  k o m u n ik a c y j­
n y m . Z d a rz a  s ię , ż e  k ie ro w c y  n ie  
z g ła s z a ją  fa k tu  p o tr ą c e n ia  d z ik a  
c z y  s a rn y , a p rz e z  to  z w ło k i n ie  
z o s ta ją  u s u n ię te  o d  ra z u . B y w a ­
ją  te ż  p rz y p a d k i, że  ra n n e  z w ie rz ę  
w  s zo ku  u c ie k a , a d o p ie ro  p ó ź n ie j 
z d y c h a . S z c z ą tk i d z ik ó w  m o ż n a

O soba, k tó ra  je s t  u c z e s tn ik ie m  z d a rze n ia  d ro g o w e g o  z u d z ia łe m  z w ie ­
rzęc ia  p o w ia d a m ia  s łu żby ra tu n k o w e , a po lic ja  w  za leżności od  z a s tan e j 
S ytuacji p o w ia d a m ia :
•  w  p rz y p a d k u  ra n n e g o  ż y w e g o  zw ie rz ę c ia  - ko ło  ło w ie c k ie  
u w  p rz y p a d k u  m a r tw e g o  z w ie rzę c ia  le ś n e g o  i d o m o w e g o  - z a rzą d c ę  

d ro g i, p rosząc o je j  u p rz ą tn ię c ie
■ w  p rz y p a d k u  ra n n y c h  d o m o w y c h  z w ie rz ą t  - p o w ia to w e g o  le k a rz a  

w e te ry n a r ii
D o d a tk o w o , w  p rz y p a d k u  kolizji z d z ik ie m  p o w ia d a m ia n y  je s t  ró w n ie ż  
p o w ia to w y  lekarz  w e te ry n a rii, k tó ry  w  całości za b e zp ie c z a  z w ie rz ę  p o d  
k ą te m  w y k o n a n ia  b a d a ń  w  k ie ru n k u  a fry k a ń s k ie g o  p o m o ru  św iń.

z n a le ź ć  ró w n ie ż  na  to ra c h  k o le jo ­
w y c h , p o n ie w a ż  z d e rze n ia  z w ie rz ą t  
z lo k o m o ty w ą  n ie  n a le ż ą  w c a le  d o  
rzadkości. K ażdy ta k i p rz y p a d e k  n a ­
leży  je d n a k  zgłosić d o  p o w ia to w e g o  
lekarza  w e te ry n a rii lu b  e w e n tu a ln ie  
d o  n a d le ś n ic tw a , k tó re  i t a k  m u s i 
p rz e k a z a ć  tę  in fo rm a c ję  s łu ż b o m  
w e te ry n a ry jn y m , bo  to  o n e  rozstrzy­
g a ją  o  d a ls zy m  p o s tę p o w a n iu . P rzy  
zg ło s ze n iu  w a ż n e  je s t  s zc ze g ó ło w e  
o k re ś le n ie  m ie js c a  o d n a le z ie n ia  
z w ie rz ę c ia . D o  le k a rz a  w e te ry n a r ii 
n a le ży  d ecyzja , czy  m a r tw y  d z ik  je s t  
z a k o p y w a n y  w  lesie, czy  u ty liz o w a -  
ny. Tę  p ie rw s z ą  m e to d ę  s to s u je  się  
w  ś ro d k u  lasu , t a m  g d z ie  n ie  m a  
m o ż liw o ś c i d o ja z d u . N a  m ie js c u  
p o b ie ra n e  są p ró b k i.

MALUCHY ZAZWYCZAJ 
NIE SĄ „PORZUCONE”

O kres  w a k a c ji to  ta k ż e  czas, g d y  
w  la s a c h  i p a rk a c h  p o ja w ia ją  s ię  
m ło d e . W ie lu  lu d z i u le g a  e m o c jo m  
i p o d  ich  w p ły w e m  d e c y d u je  s ię  
n a  „ u ra to w a n ie "  s a re n k i, z a ją c z k a  
czy p ta s ie g o  p o d lo ta . Leśn icy  p rz e ­
s trz e g a ją  p rz e d  ta k im i z a c h o w a ­
n ie m . - Młode nie mają zapachu. 
Nie ruszają się za dużo. Mają też 
maskujące umaszczenie. Nie należy 
ich dotykać ani nawet podchodzić 
zbyt blisko, aby nie było to powo­
dem ich odrzucenia. Sarny nie to­
warzyszą młodym przez cały czas. 
Przychodzą jedynie na karmienie. 
Dlatego, jeśli zauważymy malucha, 
który wygląda na „porzuconego", 
dobrze jest najpierw obserwować 
to  miejsce z oddalenia. Poczekać 
cierpliwie. Te małe sarny po za­
braniu z lasu nie zawsze mają 
szansę przeżyć - p o d k re ś la  A n n a  
A n d rz e je w s k a . - Zwykle zwraca­
my się z prośbą o pomoc do Nad­
leśnictwa Grodziec. Do ich azylu 
trafia mnóstwo zwierząt zabranych 
ze środowiska naturalnego, a po­
winny tam znajdować schronienie 
przede wszystkim zwierzęta cho­
re czy ranne, potrzebujące opieki 
i rehabilitacji.

C zasem  je d n a k  in te rw e n c je  o ka ­
z u ją  s ię  s łu s zn e . T a k  b y ło  w  p rz y ­
p a d k u  ła b ę d z ia ,  k tó r y  p ły w a ł na  
s t a w ie  w  o k o lic a c h  O r z e c h o w a .  
O b s e rw a to rz y  z g ła s z a li , ż e  m o ż e  
on  m ie ć  z ła m a n ą  n o g ę . P ta k  z o s ta ł 
o d ło w io n y  z  p o m o c ą  m ie js c o w y c h  
s tra ża k ó w . W  leczn icy  u n iw e rs y te c ­
kie j w  P o zn a n iu  o k a z a ło  się, że  m ia ł 
ła p ę  z a k rę c o n ą  w  ż y łk ę . N ie w ie le  
b ra k o w a ło , a b y ła b y  k o n ie c zn a  a m ­
p u ta c ja . - Niektóre interwencje są 
celowe, a Inne - nie. Lepiej też nie 
próbować pomagać im na własną 
rękę. Każda gmina ma umowę pod­
pisaną z weterynarzem, który jest 
zobowiązany do zajęcia się takim 
zwierzęciem - d o d a je  zas tęp ca  n a d ­
le ś n ic ze g o . (la)

Janusz
Gogołkiewicz
NADLEŚNICZY
NADLEŚNICTWA
JAROCIN

D r o d z y  C z y t e l n i c y !

22 lip c a  ju ż  p o  raz  tr z y n a s ty  
w  s ie d z ib ie  D yrekc ji G e n e ra ln e j 
Lasów  P ań s tw o w y c h  w rę c z a n e  
b ędą n agrod y im . A d a m a  Loreta. 
To s zc ze g ó ln e  w y ró ż n ie n ie  d la  
osób  tra k tu ją c y c h  sw o ją  p racę  
i p a s ję  z w y ją tk o w y m  o d d a ­
n ie m . N a g ro d ę  u s ta n o w io n o  
dla u p a m ię tn ie n ia  p ie rw s ze g o  
d yrek to ra  Lasów  P ań stw o w ych , 
w y b itn e g o  leśnika, p a trio ty  oraz  
tw ó rc y  fu n d a m e n tó w  i s t ru k ­
tu r  p o ls k ie g o  le ś n ic tw a . K iedy  
k a p itu ła  p rz y z n a je  s ta tu e tk ę  
c z y n n e m u  zaw o d o w o  leśnikowi 
je s t  to  szcze g ó ln ie  n o b ilitu ją c e  
i n ie zw y k le  cieszy. L a u re a ta m i 
te g o ro c z n e j ed ycji w  k a te g o rii 
d zia łan ia  na rzecz kszta łto w an ia  
k o rzy s tn e g o  w iz e ru n k u  Lasów  
P aństw ow ych, p opularyzacji m i­
sji i roli LP o raz  w ie d z y  o  ś ro d o ­
w isku leśnym , a ta k że  twórczości 
artystycznej in sp irow anej t e m a ­
tyką leśną w  d z ied z in ie  e d u kac ji 
i p rom ocji zostali A n d rze j i Justy­
na A ntow scy . P an  A n d rz e j je s t  
p raco w n ik iem  te re n o w y m  N a d ­
leśn ic tw a  Jarocin . N a co  d z ie ń  
p o d le ś n ic zy m  w  le ś n ic tw ie  B o- 
g uszyn . O d  w ie lu  la t pasją  je g o  
i je g o  żony jes t zg łęb ian ie  historii 
p o lsk ieg o  le ś n ic tw a  i leśn ików , 
a szc ze g ó ln ie  leśn ikó w  w ie lk o ­
polskich. N iezw ykła  i b o g a ta  je s t  
w ie d z a  P a ń s tw a  A n to w s k ic h , 
a je s zc ze  b ard z ie j n ie zw y k łe  są 
ich  z b io ry  z w ią z a n e  z h is to rią  
le ś n ic tw a . W ra ż e n ie  robi m .in . 
k o le k c ja  h is to ry c z n y c h  m u n ­
d u ró w  polsk ich  leśn ików , k tó re  
A n d rz e j p re z e n tu je  częs to  przy  
o k a z ji ró ż n y c h  u ro c z y s to ś c i, 
c h o ć b y  w  lu ty m  p o d c z a s  o b ­
c h o d ó w  1 0 0 -le c ia  p o zn a ń s k ie j 
d yrekc ji LP. To s ta ran ie , ab y  m i­
n io n e  czasy i lu d z ie  n ie  zostali 
z a p o m n ia n i, je s t  w  d z is ie jszym  
g a lo p u jącym  św iecie w y ją tko w e  
i w a r te  u z n a n ia . C ie s z y m y  się  
w ię c , że  p raca  P ań s tw a  A n to w ­
skich została d o cen io n a  i n a g ro ­
d zo n a . G ra tu lu je m y !

K A L E N D A R I U M  i . p i e c  2 0 2 0

■ 23 lipca - Dzień Włóczykija, zapraszamy na 
wędrówki po szlakach leśnych,

■ 25 lipca - Dzień Bezpiecznego Kierowcy 
(kierowco - noga z gazu),

■ 26 lipca - święto ruchome: ostatni piątek 
lipca - Dzień Administratora.

ZMtawll: Wojak

http://www.jarocin.poznan.lasy.gov.pl


2 1  n  jj 1  w i e ś c i

loM 7  i : | S 11
R O Ś N I E M Y  R A Z E M  M -JL  V f i . . N r  7  ( 1 7 9 ) 2 1  l i p c a  2 0 2 0

www.jarocin.poznan.lasy.gov.pl
www.jarocinska.pl

B o ć k i za o b rą czk o w a n e
B o c ia n  c z a rn y  je s t  je d n y m  

z  k ilk u n a s tu  g a tu n k ó w  p ta k ó w  
w  P o ls c e  o b ję ty c h  s p e c ja ln ą  
o c h ro n ą  i d la  k tó rych  tw o rz y  się  
s tre fy  o c h ro n n e . 14 c z e rw c a  na  
te r e n ie  je d n e g o  z n aszych  le -  
ś n ic tw z a  z g o d ą  R e g io n a ln e g o  
D y re k to ra  O c h ro n y  Ś rodow iska  
o ra z  p rz y  n a d z o r z e  p r a c o w ­
n ik ó w  N a d le ś n ic tw a  J a ro c in  
z a o b r ą c z k o w a n o  4  p is k lę ta  
- p o to m s tw o  p a ry  z a s ied la jące j 
g n ia zd o .

S a m a  c z y n n o ś ć  o b r ą c z ­
k o w a n ia  p o le g a ła  na  w y ję c iu  
m ło d y c h  z g n ia z d a  o raz  o p u s z ­
c z e n iu  ic h  w  o d p o w ie d n io  
p r z y g o t o w a n e j  t o r b ie  p rz e z  
w y k w a lif ik o w a n e g o  a rb o ry s tę  
(osobg z a w o d o w o  z a jm u ją c ą  się 
w c h o d z e n ie m  na d rz e w a , m .in . 
w  ce lu  ich p ie lęg n ac ji lu b  z e b ra ­
n ia  n p . szyszek). N a s tę p n ie  ju ż  
na z ie m i - n a  z a ło ż e n iu  d w ó c h  
o b rą c z e k  m e ta lo w e j i p la s tik o ­
w e j, z w a ż e n iu  o ra z  d o k ła d n y m  
p o m ie rz e n iu  p is k lą t, k tó re  na  
k o n ie c  t r a f i ły  z  p o w r o te m  d o  
g n ia z d a .

O b rą c z k o w a n ie  m a  na  ce lu  
id e n ty fik a c ję , ś le d z e n ie  m ie js c  
ro zro d u  o ra z  m ig ra c ji ju ż  d o ro -

W akcji wzięli udział wykwalifikowani arboryści

s łych  o s o b n ik ó w . O b rą c z k i są 
t a k  d o p a s o w a n e , ż e  w  ż a d e n  
sp o só b  n ie  p rz e s z k a d z a ją  p ta ­
k o m , a i p o d czas  ich z a k ła d a n ia  
nie  d z ie je  się im  ż a d n a  krzyw da.

N a  te r e n ie  n a s z e g o  N a d ­
le ś n ic tw a  z n a jd u je  s ię  11 s tre f  
o c h r o n y  b o c ia n a  c z a r n e g o ,  
w  w ię k s z o ś c i g n ia z d a  w  n a ­
szych s tre fa c h  w  ty m  ro ku  n ie  
b y ły  z a s ie d lo n e , a p is k lę ta  w y ­
k lu ły  s ię  ty lk o  w e  w s p o m n ia ­
n y m . N a  te r e n ie  ta k ie j  s t re fy  
p r z e z  c a ły  ro k  w  o d le g ło ś c i  
2 0 0  m  od  g n ia z d a , a w  s e z o n ie  
lę g o w y m  (czyli o d  15 m a rc a  d o  
31 s ie rp n ia ) w  o d le g ło ś c i 5 0 0  m  
n ie  są p ro w a d z o n e  c z y n n o ś c i 
z z a k re s u  g o s p o d a rk i leśn e j.

B o c ia n  c z a rn y  je s t  t ro c h ę  
m n ie js z y  o d  s w o je g o  b ia łe g o  
k u z y n a  i r z a d z ie j s p o ty k a n y . 
O s ie d la  s ię  te ż  w  in n y c h  m ie j­
s c ach  - p re fe ru je  w ilg o tn e  t e ­
re n y  leśn e, a g n ia z d o  z re g u ły  
b u d u je  na  d u ż y m , ro z ło żys tym  
d ę b ie . Jes t te ż , b e z  w ą tp ie n ia ,  
je d n y m  z  n a jp ię k n ie js z y c h  p ta ­
ków , k tó re  w y s tę p u ją  na te re n ie  
n a s z e g o  k ra ju .

Zaobrączkowano cztary młode
Jakub Kiry no wek 

Nadleśnictwo Jarocin

Gorczański Park Narodowy zawitał do Gołuchowa
„G o rce  w  N a tu r z e  2 0 0 0 "  to  

w y s ta w a  f o t o g r a f ic z n a ,  k tó rą  
m o ż n a  o g lą d a ć  o d  19 c z e rw c a  
d o  31 s ierpn ia  2 0 2 0  roku  w  b u d y n ­
k u  P o w o z o w n i O ś ro d k a  K u ltu ry  
L eśn e j w  G o łu c h o w ie .

P o w s ta ła  w  ra m a c h  re a liz o ­
w a n e g o  p rz e z  G o rc z a ń s k i P ark  
N aro d o w y  p rzedsięw zięc ia  „Gorce 
w  N a tu rz e  2 0 0 0 . E d u kac ja  i tu ry ­

s ty k a  p rz y ro d n ic za "  f in a n s o w a ­
n e g o  z e  ś ro d k ó w  N a ro d o w e g o  
F u n d u s z u  O c h ro n y  Ś ro d o w is k a  
i G ospodarki W o d n ej w  W arszaw ie. 
D zię k i n ie j m o ż n a  się  p rze n ie ś ć  
w p ro s t z G o łu c h o w a  d o  G o rczań ­
s k ie g o  P a rk u  N a ro d o w e g o , z o ­
baczyć  n ie z w y k łe  g a tu n k i roślin  
i zw ie rz ą t oraz siedliska c h ro n io n e  
przez Europejską Sieć Ekologiczną

N a tu ra  2 0 0 0 . S pośród p o n a d  3 0  
fo to g ra fii p o d z iw ia ć  m o żn a  g ó r ­
skie  b o ry  św ie rk o w e , g ó rs k ie  łąk i 
i k ra jo b razy , a le  te ż  s k ry te g o  d e r ­
kacza, d z ięc io ły  czy d u ż e  d ra p ie ż ­
n ik i ta k ie  ja k  n ie d ź w ie d ź . N iech  
te  p ię k n e  k a d ry  b ę d ą  z a c h ę tą  do  
w a k a c y jn e g o  p rzy jazd u  w  ta m te  
s tro n y  i p o d z iw ia n ia  u ro k ó w  g o r­
czań sk ie j p rzy ro d y  w  b e z p o ś re d ­

n im  kontakc ie  z naturą . W  ram ach  
w ystaw y  pow stała  ta k że  p re ze n ta ­
cja b azu ją c a  na ek s p o n o w a n y c h  
fo tografiach , k tóra stanow i swoisty  
s p e k ta k l n ie s a m o w ite g o  ś w ia ta  
G o rczań sk ieg o  P arku  N a ro d o w e ­
go, d o s tę p n a  na YouTube.

Joanna Kostka 
Dział Muzaalny w Ośrodku Kultury Leśnaj

w Gołuchowia

ff
SWOBODA RUCHU ZOSTAŁA PRZYWRÓCONA, JEDNAKŻE 

JEŻELI NIE CHCESZ POKONYWAĆ PONAD 4 00 KM,
A MASZ OCHOTĘ PODZIWIAĆ WIDOKI CORCZAŃSKIECO 

PARKU NARODOWEGO - ZAPRASZAMY JUŻ DZIŚ DO 
OŚRODKA KULTURY LEŚNEJ W GOŁUCHOWIE

Jakub Wojdacki

GORCE W EUROPEJSKIEJ SIECI NATURA 2000
E uropejska sieć eko lo g iczn a  N a tu ra  2 0 0 0  je s t s y s te m e m  och ro n y  
przyrody  d z ia ła ją c y m  w  p a ń s tw a c h  U nii E uropejsk ie j od 1992 roku. 
M a  n a  c e lu  o c h ro n ę  z a g ro ż o n y c h  w y g in ię c ie m  w  skali E u ro p y  
g a tu n k ó w  roślin i z w ie rz ą t o raz  siedlisk p rzyrodniczych. P odstaw ą  
p ra w n ą  tw o rz e n ia  sieci o b szaró w  N a tu ra  2 0 0 0  są d w ie  d y re k ty w y  
(ustaw y) zw an e  w  skrócie D yrektyw ą Siedliskową i D yrektyw ą Ptasią. 
Na te re n ie  G orców  funkcjo nu ją: O bszar S pecjalnej O ch ro n y  P ta k ó w  
„Gorce" oraz Specjalny Obszar O chrony Siedlisk „Ostoja Gorczańska". W ramach wyatawy powitała prazantacja bazująca na akaponowanych 

fotografiach. Doatąpna Jeat ona na YouTuba

AKTUALNOŚCI

■  DĄB LEŚNIKÓW
M in ister środow iska M ic h a ł W oś w sp ó ln ie  
z m in is ter M a łg o rza tą  G olinską i leśn ikam i 
posadził d ą b  - p o m n ik  im . Leśn ików  P ol­
skich - p rzed  b u d y n k ie m  resortu  ś ro d o w i­
ska, d a w n y m  g m a c h e m  D yrekcji N acze l­
nej Lasów  P ań stw o w ych , w y b u d o w a n y m  
w  d w u d z ie s to le c iu  m ię d z y w o je n n y m  ze  
s k ład ek  p ra c o w n ik ó w  LP. Jak  p o d kreś lił 
m in is te r środow iska: - Leśnicy to  spadko­
biercy wspaniałej tradycji, jeszcze z cza­
sów przedwojennych. To dzięki ich pracy, 
gospodarka leśna Polski jest wzorem dla 
innych krajów. Każdego dnia troszczę się 
o ochronę naturalnego dziedzictwa, (w w w . 
gov.pl)

■  NABÓR DO MŁODZIEŻOWEJ RADY 
EKOLOGICZNEJ PRZY MINISTRZE 
ŚRODOWISKA

P ad a b ę d z ie  m ie ć  n ie  ty lk o  g łos doradczy, 
lecz ta k ż e  b ę d z ie  d ysp o n o w ać  b u d ż e te m  
przekazanym  ze środków  partnera projektu  
- Lasów P ań stw o w ych . M R E b ęd z ie  m o g ła  
także  przyznaw ać gran ty  na proekologiczne  
dzia łan ia  dzieci i m łodzieży. D o  k o m p e te n ­
cji M ło d z ie żo w e j R ady E ko log iczne j p rzy  
M in is trz e  Ś ro d o w iska  n a le ży  w y ra ż a n ie  
o p in ii w  zakres ie  s p raw  o b ję tych  d z ia ła m i 
a d m in is tra c ji rzą d o w e j d o tyczących  śro ­
dow iska, a w  szczególności p rz e d s ta w ia ­
n ie  op in ii na te m a t  p la n o w a n y c h  z m ia n  
po lityk i, s tra te g ii i z m ia n  leg is lacy jn ych  
w  zakresie właściwości m inistra środowiska, 
w  ty m  propozycji rozw iązań . N ab ó r trw a  
do  9  w rześn ia . W ię c e j in fo rm ac ji na: w w w . 
m re.srodow isko.gov.p l.

BI PILOTAŻ BUSHCRAFTOWY 
NA PÓŁMETKU

Pół roku  po  u tw o rz e n iu  p rze z  Lasy P a ń ­
s tw o w e  s p e c ja ln y c h  o b s z a ró w , g d z ie  
m o ż n a  le g a ln ie  b iw a k o w a ć  „na d z ik o ”, 
ich u ż y tk o w n ic y  o raz  z a rzą d z a ją c y  n im i 
leśnicy podsu m o w ali dośw iadczenia . M iło ­
śnicy a k ty w n e g o  k o n ta k tu  z n a tu rą  b ardzo  
w ysoko o cen ia ją  a trakcyjność p rzy ro d n i­
czą w yzn aczo n ych  stref, ich d o stępność, 
w ie lkość . N a jb a rd z ie j b ra k u je  im  m iejsc, 
g d z ie  m o żn a  rozpalać  o g ień . Aż 7 0  proc. 
leśn ikó w  z  n a d le ś n ic tw  zaa n g a żo w a n y c h  
w  p ilo ta ż  je s t  za p rz e k s z ta łc e n ie m  g o  
w  sta ły  p ro g ram . A ż 9 5  proc. leśn ikó w  n ie  
zau w a ży ło  żad n ych  n e g a ty w n y c h  z jaw isk  
na specja lnych  obszarach  w  zw ią z k u  z b i­
w a k o w a n ie m  tu ry s tó w  an i w p ły w u  te g o  
na sw oją pracę. Tylko 5 proc. s p o tk a ło  się 
z p a le n ie m  p rze z  u ż y tk o w n ik ó w  o g n is k  
w  n ied o zw o lo n ych  m ie jscach .

■  KONKURS FOTOGRAFICZNY
Rusza dzies ią ta  ed yc ja  ko n ku rsu  fo to g ra ­
f ic z n e g o  „Lasy w  o b ie k ty w jc h  leśn ików "  
pod  p a tro n a te m  D yrek to ra  G e n e ra ln e g o  
Lasów  P ań stw o w ych . U d z ia ł w  ko n ku rs ie  
w ziąć  m o g ą  wszyscy pracow nicy LP, którzy  
w  b ardzie j lu b  m n ie j profesjonalny sposób  
z a jm u ją  się fo to g ra fią . T e m a ta m i są: leśne  
prace, leśny kra jo braz, fa u n a  i flora, leśny  
f i lm . N a  z w y c ię z c ó w  c z e k a ją  a tra k c y jn e  
n a g ro d y  p ien iężn e . W ię c e j in fo rm ac ji na  
cilp.lasy.gov.pl. (Portal Pracowniczy)

Zastawił: WoJak

AKTUALNOŚCI

B BIEBRZAŃSKI PARK NARODOWY 
PO POŻARZE

T rw a  proces reg en erac ji p rzyrody po  p ożarze  
w  B ie b rza ń s k im  P arku  N a ro d o w y m . Leśnicy  
i s łu żby p arku  przy  w sp arc iu  s trażakó w  w a l­
czyli z ż y w io łe m  p rzez  p o n a d  tyd zień . Z a g ro ­
żo n ych  w y g in ię c ie m  b yło  w ie le  g a tu n k ó w ,

m ię d z y  in n y m i c ie trz e w  i orlik  g ru b o d zio b y . 
W  płom ien iach  zg inę ły  tysiące gryzoni, g a d ó w  
i p ła zó w . N a  szczęśc ie  p o ż a r m ia ł w  w ię k ­
szości c h a ra k te r  p o w ie rz c h n io w y , co  d a je  
n ad z ie ję  na szybką o d b u d o w ę  ekosystem u, 
którą  ju ż  o b s e rw u je m y . S pod p o p io ło w  w y ­
chodzi z ie leń . P ożarzysko zaczyna ją  porastać

rośliny, a n ie k tó re  g a tu n k i p ta k ó w  p o n o w n ie  
zak łada ją  siedliska. D odam y, iż akcja gaśnicza  
B ieb rzań sk ieg o  P arku  N a ro d o w e g o  została  
w  całości s fin an so w an a  z b u d ż e tu  p ań stw a, 
w  ty m  ze śro d kó w  M in is te rs tw a  Ś rodow iska  
i Lasów  P ań stw o w ych . N a te n  cel p rzekazan o  
p ra w ie  8  m in  zł. (www^ow.pi)

http://www.jarocin.poznan.lasy.gov.pl
http://www.jarocinska.pl


www.jarocin.poznan.lasy.gov.pl
www.jarocinska.pl
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B O Ś N IE M Y  RAZSM M A M. k  J  1. ł - 3
Polny mak, czerwony lata znak

T r u d n o  w y o b r a z ić  s o b ie  
la to  b e z  p o w s z e c h n ie  w y s tę ­
p u ją c y c h , je d y n y c h  w  P o lsce , 
ta k  du żych  cze rw o n ych  k w ia tó w  
p o lnych . Z  p u n k tu  w id z e n ia  ro l­
n ik a  m a k  p o ln y  (Papaver rho- 
eos) o c zy w iś c ie  je s t  c h w a s te m , 
czy li n ie p o ż ą d a n y m  z ie ls k ie m  
w  u p ra w a c h  zb ó ż , rz e p a k u  czy  
roślin  o k o p o w y c h . K w ia ty  m a ­
k ó w  w y g lą d a ją  n ie z w y k le  m a ­
lo w n ic z o  i za c h w y c a ją  p u rp u ro ­
w y m  k o lo re m  s w o ich  p ła tk ó w . 
S to so w an o  je  w  z io ło leczn ic tw ie  
d o  p ro d u k c ji le k ó w  o d z ia ła n iu  
p rz e c iw z a p a ln y m , u s p o k a ja ją ­
c y m  i p rzec iw kaszlo w ym . Z a w a r­
ty  w  n ich  b a rw n ik  w y k o rz y s tu je  
się d o  b a rw ie n ia  le k ó w , w in a , 
n a p o jó w  o ra z  fa rb o w a n ia  p a ­
p ie ru , tk a n in  i skór.

W  P o lsce  w y s tę p u je  sześć  
g a t u n k ó w  m a k u .  R o s n ą  n a  
łą k a c h , u g o ra c h , p rz y d ro ż a c h  
- w s z ę d z ie  t a m , g d z ie  z n a jd ą  
g lin ia s te  g le b y  b o g a te  w  w a p ń  
i d o b re  n as ło n eczn ien ie . D o  P ol­
ski m a k  p rzy w ę d ro w a ł ju ż  w  cza­
sach preh isto rycznych z te re n ó w  
p o łu d n io w e j E u ro p y . O b e c n ie

u p ra w ia n y  je s t  w  w ie lu  k ra jach , 
a je g o  u s z la c h e tn io n e  o d m ia n y  
z k w ia ta m i p e łn y m i, o  p o s trz ę ­
p io n ych  p ła tk a c h , w  ro zm a ity c h  
o d c ie n ia c h  c z e rw ie n i, a ta k ż e  
o  b a rw ie  ró ż o w e j lu b  b ia łe j są 
u lu b io n ą  o z d o b ą  licznych  o g ro ­
d ó w .

D o  ic h  p o d s ta w o w e j b a r ­
w y  p u rp u ro w e j n a w ią z u je  ty tu ł  
z n a n e j p ie ś n i w o js k o w e j C z e r­
w o n e  m a k i na  M o n te  C assino. 
P o w s ta ła  o n a  w  n o c y  z 17 na  
18 m a ja  1 9 4 4  r., na  k ilka  g o d z in  
p rz e d  d e c y d u ją c y m  s z tu rm e m , 
k tó ry  z a k o ń c zy ł się z d o b y c ie m  
w z g ó rz a  p rz e z  p o lsk ich  ż o łn ie ­
rzy. Je j ty tu ł  n a w ią z u je  d o  b a r­
w y  k w ia tó w  k w itn ą c y c h  w te d y  
na je g o  zb o c z a c h . S ta ły  s ię  o n e  
s y m b o le m  p rz e la n e j k rw i, b o ­
h a te rs tw a  i o fia rn o ś c i p o lsk ich  
żo łn ie rzy .

M a k  p o ln y  je s t rośliną je d n o ­
ro czn ą , o  p o je d y n c z e j lu b  s łab o  
rozga łęz io ne j ło d y d ze  o  w yso ko ­
ści 2 0  - 8 0  c m . B e zp o ś re d n io  na  
niej o s a d zo n e  są s za ro zie lo n e  li­
ście. W  okresie  od  m a ja  d o  s ie rp ­
nia na szczycie ło dygi p o jaw ia  się

d u ż y  p o jed yn czy  k w ia t, o  ś red n i­
cy  oko ło  10 cm . Jeg o  c z te ry  d u ż e  
c z e rw o n e  p ła tk i z a w s z e  m a ją  
u n a s a d y  c za rn ą  p la m k ę . K ied y  
zaczynają  się w ychylać  z pąka, są 
je d w a b is te , d e lik a tn e  i p o g n ie ­
c io n e . P rz y p o m in a ją  s k rz y d ła  
m o ty la  u w a ln ia ją c e g o  się  z  c ia ­
s n e g o  k o k o n u , k tó ry  s ta n o w ił  
je g o  dotychczasow e m ieszkanie . 
O w o c e m  m a k u  je s t  n ie w ie lk a  
ja jo w a ta  to re b k a , o  d łu g o ś c i 1-2 
cm , z w a n a  m a k ó w k ą . W  sierpniu  
i w rz e ś n iu , g d y  n as io n a  są ju ż  
d o jrz a łe , p o d  ta rc z k ą  z a m y k a ­
ją c ą  m a k ó w k ę  o d  g ó ry  , p o ja ­
w ia ją  s ię  o tw o rk i. W y s y p u ją  się  
p rze z  n ie  b a rd z o  liczne, d ro b n e , 
n e rk o w a te  nas io n a  o  b ru n a tn e j 
b a rw ie . W  je d n y m  g ra m ie  je s t  
ich p o n a d  trz y  tysiące. Zdo lność  
k ie łk o w a n ia  z a c h o w u ją  n a w e t  
p rz e z  c z te rd z ieś c i la t.

N a s io n a  m a k u  p o ln e g o  są 
ja d a ln e  i czę s to  s to s o w a n e  ja k o  
d o d a te k  d o  p ie c zy w a . O d e g ra ły  
w a ż n ą  ro lę  w  m ito lo g ii i re lig ii. 
W  c e la c h  w rę c z  ry tu a ln y c h  p o ­
w szech n ie  u ży w a n e  były w  w ig i­
lię B ożeg o  N arodzenia . D zień  te n

m ia ł k ied yś c h a ra k te r  zaduszny. 
M aku  u żyw an o  d o  p rzyrządzania  
ta k ic h  p o tra w  ja k  k u tia , k luski, 
czy ro z m a ite  o d m ia n y  ciasta. Do  
w y p ie k u  z n a n y c h  p o z n a ń s k ic h  
ro g a li ś w ię to m a rc iń s k ic h  u ż y ­
w a  sie tz w . m a k u  b ia łe g o , czyli 
n as io n  m a k u  le k a rs k ie g o  (P o -  
paver somniferum). Jeg o  kw ia ty  
są n a jc z ę ś c ie j ja s n o fio le to w e ,  
a m a k ó w k i z n a c z n ie  w ię k s z e  
n iż  u m a k u  p o ln e g o . O d  ty s ię ­
cy  la t  n a  d u ż ą  ska lę  u p ra w ia n y  
je s tw T u rc ji, Iran ie , A fg an is ta n ie  
i C h in a c h  w  c e lu  p o z y s k iw a n ia  
o p iu m . O b e c n ie  w  P olsce je g o  
u p ra w a  je s t  z a b ro n io n a . D la  p o ­
t rz e b  n asze j g a s tro n o m ii p rzy ­
w o z im y  g o  z  C zech. S p o żyw an ie  
w ig il i jn y c h  p o t r a w  z  m a k ie m  
s p ro w a d z a ło  s e n n o ś ć  i le k k ie  
o tę p ie n ie , co p o zw a la ło  na  p rze ­
kraczan ie  g ra n ic y  św ia ta  żyw ych  
z e  ś w ia te m  n ie r e a ln y m . M a k  
ro z rz u c o n y  w  iz b ie  o d s tra s z a ł  
z łe  d u c h y , a ro z s y p a n y  p rz e d  
d r z w ia m i b u d y n k ó w  g o s p o ­
d a rs k ic h  c h ro n ił p rz e b y w a ją c e  
w  n ich  z w ie rz ę ta  d o m o w e .

Wacław Adamiak

P i e s  w  l e s i e
Las nie jest naturalnym środowiskiem dla psa.
Dlatego powinniśmy zadbać o bezpieczeństwo jego samego 
oraz żyjących w lesie dzikich zwierząt.

załóż psu adresownik 
z jego imieniem i numerem 

telefonu do Ciebie

weź ze sobq wodę i naczynie, 
z którego pies będzie mógł się napić

po powrocie z lasu 
sprawdź, czy w  sierści psa 

nie ma kleszczy

Nawet w łagodnym piesku czy śpiochu 
kanapowcu drzemie instynkt, który prowokuje 
go do pegeni. Taki pies może spłoszyć 
dzikie zwierzę czy przestraszyć inne 
osoby przebywające w lesie.

UWAŻAJ!
Jeśli spotkasz w lesie psa puszczonego luzem lub zdziczałego, 

który zaczyna Cię obszczekiwać, zachowaj spokój

N ie  w y k o n u j  
g w a ł t o w n y c h  r u c h ó w .

S ta ń  i p o c z e k a j ,
C ! vs-f*ZAt| pomoc

.!■ ■  ■■ M is  ł f ile fo n

Jei?l ŁjłfłS
c h r o ń  t w a r z  i g ł o w f

Z a s a d y  b e z p ie c z n e g o
r z e b y w a n ia  z  p s e m

w  le s ie

użyj preparatu 
odstraszającego kleszcze 
lub załóż psu 
specjalną obrożę

zawsze prowadź psa 
na smyczy

przygotuj psa do aktywności, jaką chcesz uprawiać 
jeśli zqmierzasz np. biegać lub jeździć na rowerze, 
kup smycz z amortyzatorem

P ie s  p u s z c z o n y  lu z e m

ESS33333I
pogonić, a nawet zaatakować 
dzikie zwierzę
zgubić się
napotkać niebezpieczeństwo: 
np. wnyki, dziki, duże drapieżniki jak wilki, 
niedźwiedzie, które zaniepokojone mogq 
zaatakować psa
nawet niezłapana, ale spłoszona przez psa sarna, 
może paść ze stresu i wycieńczenia ucieczką
może wybiec na drogę, po której
poruszają się samochody

I Puszczani* psa luzem w  lesie 
jest wykroczeniem!
Zgodnie z art. 166 Kodeksu wykroczeń grozi za to 
kara nagany lub grzywny od 20 do 3000 zł

X Opracowanie: Centrum Informacyjne Lasów Państwowych 
Projekt graficzny: Polska Grupa Infograficzna

http://www.jarocin.poznan.lasy.gov.pl
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Pamięci Macieja 
Borczyńskiego
Czwartek, 2 lipca na długo pozostanie w pamięci 
leśników. Tego dnia odszedł na wieczną wartę zasłużony 
na rzecz polskiego leśnictwa Maciej Borczyński.

Urodził się 90 lat temu, był 
synem Stanisława Borczyńskie­
go -  przedwojennego nadle­
śniczego Państwowego Nadle­
śnictwa Czeszewo. W 1939 roku 
rodzinę Borczyńskich w ysie­
dlono do Generalnego Guber­
natorstwa. Tutaj na ziemi kie­
leckiej jako trzynastolatek za 
zgodą swego ojca zaangażo­
wał się w  działania przeciwko 
okupantowi będąc łącznikiem 
AK w  III batalionie 2 pułku AK 
kpt. Stefana Kępy i biorąc udział 
w wielu akcjach konspiracyj­
nych.

Czas po II wojnie św iato­
wej wykorzystał na ukończenie 
gimnazjum, a później liceum 
ogólnokształcącego we Wrześni. 
Leśnictwo miał we krwi, dlatego 
też po zdanej maturze Maciej 
Borczyński złożył dokumen­
ty o przyjęcie na Uniwersytet 
Poznański.

K arierę zaw odow ą ro z ­
p oczął w  Sekcji U rz ą d z a ­
nia Lasów OZLP w  Poznaniu, 
w  której pracował 7 lat. Przez 
4 lata pracował równocześnie 
w  Okręgowym Zarządzie La­
sów Państwowych w  Poznaniu 
(OPPD) zajmując kolejno sta­
nowiska młodszego inżyniera, 
kontraktowego inżyniera oraz 
starszego inspektora w W y­

dziale Zbytu i Spedycji. W 1964  
roku kontynuował pracę jako 
starszy inżynier oraz starszy 
inspektor w  Okręgowym Przed­
siębiorstwie Przemysłu Drzew­
nego w  Poznaniu, do którego 
przeszedł na podstawie poro­

zumienia stron.
Praca w  leśnictwie przyno­

siła mu sporo satysfakcji, wciąż 
niosąc nowe wyzwania, dlatego 
też Maciej Borczyński w  trakcie 
pracy zawodowej podjął studia 
doktoranckie, które ukończył 
uzyskując w  1970 roku stopień 
doktora Wyższej Szkoły Rolni­

czej w Poznaniu.
Maciej Borczyński dzięki 

swojemu zaangażowaniu w  pra­
cę zawodową w  1973 roku został 
mianowany na kierownika Sa­
modzielnej Sekcji ds. Elektro­
nicznej Techniki Obliczeniowej 
w  Zarządzie OPPD w  Poznaniu. 
W tym samym czasie ukończył 
również kurs „Progamowania 
m.c. w  języku Cobol” .

Karierę naukową rozpoczął 
w  1974 roku w  Instytucie Tech­
nologii Drewna w  Poznaniu, 
gdzie był adiunktem. 8 grudnia 
1981 roku przeszedł na zasłużo­
ną emeryturę.

Przez cały okres pracy za­
wodowej, jak i również będąc na 
emeryturze Maciej Borczyński 
zajmował się historią leśników 
walczących o wolność. W wyni­
ku tych działań powstało wiele 
artykułów, opowiadań i przed­
mów. Najważniejszym z nich 
z pewnością jest Almanach Pol­
skich Leśników Kombatantów, 
który na 600 stronach zbiera 
historię 49 45 osób.

Macieju Borczyński, dzięku­
jemy za Twoje zaangażowanie 
na rzecz historii leśników.

Spoczywaj w  pokoju! Niech 
Ci Knieja wiecznie szumi.

Karolina Kapałka 
PDLP w Poznaniu

Maj 2013 roku, spotkanie 
w Bagatelce

Mąj 2013 roku. Spotkanie 
z pracownikami Nadleśnictwa 
3arocin podczas spaceru 
pamięci w Bagatelce

Męj 2013 roku, Maciej Borczyński (z prawej) z ówczesnym 
nadleśniczym Nadleśnictwa Jarocin Krzysztofem Schwartzem

ZIELO N E PERŁY W IELKO PO LSKI

Rezerwat przyrody „Las Mieszany 
w Nadleśnictwie Łopuchówko"

Na dzisiejszą w ypraw ę  
w  odkrywaniu zielonych pe­
reł Wielkopolski zapraszamy 
do Nadleśnictwa Łopuchówko 
w  zielone tereny gminy Muro­
wana Goślina. Prezentowany 
rezerwat znajduje się w parku 
krajobrazowym Puszcza Zie­
lonka, wewnątrz dużego kom 
pleksu lasów gospodarczych, 
na wschód od miejscowości 
Zielonka. Zajmuje łączną po­
wierzchnię 10,83 ha.

Cała powierzchnia rezer­
watu pokryta jest drzewosta­
nem liściastym (grąd środ­

kowoeuropejski). Utworzono 
go ze względu na ochronę 
monumentalnego, dwupię­
trowego drzewostanu dębo- 
w o-sosnow ego rodzimego 
pochodzenia, w  wieku ponad 
200 lat, z udziałem młodszych 
dębów oraz miejscowo buków. 
Zwarcie warstwy drzew jest 
silne, dlatego w  sezonie w e­
getacyjnym do dolnej w ar­
stwy lasu dociera tylko nie­
wielka ilość światła. W runie na 
miejscach, gdzie przedzierają 
się wiązki słońca spotkamy 
trzcinnika leśnego, ponadto

paprocie (nerecznicę samczą, 
orlicę pospolitą) oraz szczawik 
zajęczy, kosmatkę owłosioną 
i borówkę czarną.

W rezerwacie obserwuje 
się silne przekształcanie lasu 
mieszanego w  liściasty. Stary 
drzewostan sosnowy rozpo­
czyna przemianę w  grąd. Na 
terenie rezerwatu spotkamy 
80 gatunków roślin naczy­
niowych i 4 gatunki mchów. 
Objęty ochroną częściową jest 
tutaj rokietnik pospolity. W y­
stępują tu pożyteczne i dra­
pieżne chrząszcze będące pod

ochroną -  biegacze (granulo­
wany i fioletowy). Wśród pła­
zów zaobserwujemy ropuchę 
szarą i żabę moczarową. Nad 
głowami możemy zobaczyć 
największego europejskiego 
dzięcioła czarnego, dzięcioła 
średniego oraz muchołówkę 
małą. Spośród ssaków bytują 
tutaj: ryjówka, kret, nornica 
ruda, lis, kuna leśna, łasica 
i daniel.

Opr. Wojak
Źródła: „Laina razarwaty przyrody 

wojawództwa wialkopolikiago” 
Poznań 2016, wlkipadla.org, 

wwwJopuchowko.poznan.laay.gov.pl.
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